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Na choince" u dzieci niczyich...

S . * ______ _ .  .  ■ -

Ś w .  N i k o ł a j  j e s t  ł a s k a w y  d l a  w s z y s t k i c h
Choinka dzieci niczyich.* "uu-      * - * -» . ------  - —*• w majieczKi —

U& to choinka, w niczem jakoś czasem na korytarzu o c zd u - , zapow iada snubym siewem za,jęk­
nie podobna do tej, jaką pamięta- waniu na „Sw. M iko ła ja ". S pace-. nione; dzieciarn i.
hiy z  naszych dziecięcych la t i 
tej, któną św ięciliśm y teraz w  gro 
nje n a jn iżs ze j rodziny, w  czte­
rech bliskich ścianach w łasnego 

domu.
N a  choince sierot nikt nie za ­

pala świeczek, bo za oknam bły- 
jzc zy  jeszcze poranne słońce. 
Nikt nie dzie li opłatka, bo dzieci 
je s t straszn ie dużo, chyba z ty­
siąc. Zam iast dobrej, kojącej c i­
szy w ig ilijn ego  w ieczoru, w  k to - , 
re j rozum iemy lep ie j niż kiedy­
kolw iek  rożny sens słów  „dom 
„ś w ia t "  —  panuje gwar, P ski, 
płacze, nawoływani jenerw ow a- 
nyęh ochroniarek, „,-ore marzą

Reszta dz.eeia rb  tłoczy się tym- czno i nie rob ią  w  m ajteczki — torebkę z cukierkam i W ik ta , mo-
w oezoki- zannwina* nr,*i,i   - <- ja  mała przyjaciółka, przynoś’ n

. - . swoje jabłko, cukierki i w yciąga
ru ją  gęsiego, jedno trzymi. s i ę 1 Jeden berbeć zaczyna pUkać. rąezkę: —  Mas, m am a! 
drugiego za sukienkę —  mała ale inne, p rze ję te  pow agą chwili,
W ik ta  śpiewa z całej b iły : | rozpoczynają  sw oje występy. Ma-

Sw ięty M ikołaj idzie plosui z ły  Staaio deklam uje nieśm iało
nieba, D liadziu, p losę c ię  oglom nie nia 

n iesie każdemu, co mu notseoa, zapom nij o m nie!...
a Kto dobie selce ma 
to mu plezent da... 
T R A G E D J A  D ZIEC IĘCEG O  

SE R C A

W koszu  ̂ k -y ją  s ię  zielone, 
czerwone, żółte i niebii skie pa­
czuszki ze słodyczam i, A le  na po­
darek Sw. M iko ła ja  trzeba zaslu

W ikta  ma trzy  la ta  i gdy przy- żyć ; pow iedzieć ładne wierbzyhi, 
kucam na ziem i, t>y się je j  przyj- Jezuskowi złożyć dary.
rzeć, zarzuca mi rączki na szyję 
i krzyczy nagle, rozdziera jącym  
głosem : —  Mama, m am a!

Z i  je j  przykładem  garną się do 
mnie inne dzieci. K azia  łapie 
mnie za kolana, M arysia  całujedachu o chw ili, gdy na,Î ,3łC! c '  -----

skończą swe obowiązki i pójdą do mnie v policz a nos, szyję 
d o ió \  przygotow ał własną, pra- wszystkie szczebioczą " "  « “

w dziw ą  w ilję .

na rożne 
tony: mama, mama, mama... 

B iedne pędraki —  m aja wszyst-
n i ry ci ry n j
C H O IN K A  O 10-TEJ RANO

wycho- ko’ c°  lfn Potrzeba, brak im tylko
N a  kbrytarzacn domu 

wawczego im. ks Bodu ma trza- 
u u ją  głośno drzm. posługacze
szoru ją  zamaszyście kamienne po­

d łogi, 2  górnych P ^ tpr dolatuje 
kw ilen ie  niemowląt, zapach mleka 
unosi s ię na schodach.

-  Gdzie będzie choinka? 
Okazuje s.ę- żc chomek jest 

przeszłe dwadzieścia, osobno dla 
każdego oddzia łu ; niepodobna 
bow iem  zebrać około 1000  dzieci 

w jedn e j sali 'c * ' Jes -*® ® _
d z» wrześnie, zamdwie
no, a le w  w ielu
czystości w ig ilijn e  lO s U ty ju *  za­

kończone. Personel f  . °

demu P ^ ^ J Pc1epkJA

S S S S
pośpiechu i zdenerwowania. Prę­
dzej rręd ze i, r ręd ze j .

K lade także b iały fartuch

t e f £ 2 ,  » « ? • « •  “ ««?
c ra i  kolejno różne o b r a ł y .  tu 
L  niemowlęta zaledwie ki kodnio 

8ripwczvnKi cho-
we, tam 
re  na

_  starsze dziewczynki < 
różne choroby, ów dz,e o-

jedn ego : m atczynej p ieszczoty.
A le  tego podarunku nie przyn ie­
sie im  n igdy „Sw , M ik o ła j"...
CO KTO  UM IE —  D LA  JEZUSKA

Św iętym  M ikołajem , je s t Mar* 
cinek, b. wychowanek Zakładu. 
U b iera  się w  gruby kożuch do­
zorcy, w c iąga  długie buty, różo­
wą, chłopięcą tw arz obsypuje tal­
kiem-. żeby w yglądać jak  staru­
szek,

—  Mam tu, dla was, dziateczki, 
cały ko3z podarków, ale dostaną 
je  tylko te dzieci, "które są grze-

W chodzi w-łaśnie kroi w złotej 
koronie z buzią skrzyw ioną Jo p?a 
czu i rwącym  się głosem  m ów i; 

W ita jc ie  przedszkolak i!
N ow iny  wam niosę ‘
Jezusek się n a loa z ił!
Zaśpiewa icie swoje olosienki, 
a uciesy Jezus maleńki. 
„P rzedszko lak i" zab iera ją  się 

z pow-agą do w ynełn ien ia rozka­
zów króla  i aniołków. K ładą  przy 
Jezusowym żłobku sw oie robótki 
z przedszkola: zw ierzątka u lepio­
ne z p lastelina koszyczki p lec io­
no z ra f i i ,  klocki i zabawk* P o ­
tem Kazia pełza na erwnrakaeh, a 
m ałv Janek podskakuje koło n iej, 
macha rączkami i śpiewa;

Brecy, bzęcy osa 
kołe psieco nosa. \ 
a pies nie umvka, 
no, bo iesl z n ie ’ nika.

Każde z dzieci musi pow iedzieć 
jakiś w ierszyk, grzpcznie dygnąć, 
podziękować Sw. M :kołaio\vi za

N i e m i e c k i e  p o g a ń s k i e
U r o c z y s t o ś c i  z i m o w e

B E R L IN , 26. 12. (K A P ) .  Na 
słynnej górzę Brocken, gdzie  w e ­
dług podań odbyw ały etę Sabaty 
czarownic, k ierow n ictw o nar. so 
c ja listycznych  zw iązków  sztur 
mow-ych urządziło w  ostatn ią nie-

strzegą napie „koKlusz .
W o lę  iść do zdrowych dzieci. 

N a  oddziale Sw. Ludwika są pe- 
draki od 2  do 2 -ch la t  takie,
które dopiero -mają chodzie 
m ów ić Po podłodze pełza ją  na 
czworakach maleństwa

dzielę obchód zim owego praęeilę- 
nia dum z nocą.

D la zam anifestowania łączno­
ści w  uroczystości te j prócz czion 
ków „SS “  w z ię li udział liczn i re­
prezentanci narodowo - soc ja li­
stycznych związków młodzieży."

Patrzy wyczeku jąco, czy zechcę 
wziąć, a gdy  cału ję ją  ua IX)4(. 
gnanie, rzuca całą torebkę słod­
kich skarbów na ziem ię i tu li rh 
znowu, mocno, mocno, szczęśli a, 
upojona, że ją  trzym am  w  ram io­
nach. Zapomniała o  M ikołaju , 
choince, zabawkach, cukierkach. 
Biedna mała, n c z y ja W ikta...

(a . o .).

Nawa orgamzacia spirlu
w  N i e m c z e c N

Z dniem 1 stycznia wejaą w  życie 
nowe zasady organizacji u^ortL me- 
’ ii cki«go. Cały spor" niemiecki po­
dlegać będ-"e nowourworzonemu Nie- 
n. cklemu Państwov emu Związkowi 
Ćwiczeń Cielesnych. Związek ten po­
siadać będzie dv-ie grupy członków. 

■̂rupf i stanowić będą te lO-watzy-
stws kluby sportowe, ktpre dotych-
czac „aitżaiy do następujących 12  
zv/l.. .icv c  gimnastyki, lekkiej atlety­
ki, ooksu, t -nisa, ł> żwiarstwa, kaja­
karstwa, piłki nożnej, ciężkiej atlety­
ki. pływania, hokeja, nardaistwa iw b  
slarstwa.

Drugą grupę członków stanowić bę 
-4 wiązki spoitowe, które utrzyma- 
n będą nadal, minnowirie: związek 
golfa, saneczkarski, yachtingu moto­
rowego. alpejski, strzeleck., żeglarski,

kręglarski, kolarski i bilardowy.
Z 17 liarodów, należących przez 

swe związki dc Międzynarodowego 
Korni ietu Sportów Głuchoniemych 
(C.I.S.S.) w IV Igrzyskach w r b. 
brało udział 12 , które w  ogólnej kla­
syfikacji uzyskały następujące miej­
sca: i

1. Anglja 206 pkt., 2. Niemcy 169,5 
pkt., 3. Francja 14P pkt., 4. Szwecja 
12 1 pkt . 5. Finlandia 112 pkt., 5. Not 
wegja 48 pkt., 7. Belgja 41,5 pkt., 8, 
Dania 37 Dkt., 9. Holandja S6 pkt., 
10. W ęgry 30 pkt., 11. Stany Zjedno­
czone (Ameryza) 29 pkt., 12. Austrją 
23 pkt.

Nieobecne reprezentacje: Czechosłc 
wacji. Japonji, Polski, Szwajcarji r 
Wioch

V- 'padki w czasie świąt
B o ż e  N a p ^ d z a n . G  w  k r o n i k a c h  p e l  c y j n y c h

V> X I I  hom iaarjacie pob ili sięlv  r - M i  u ,
ków, do których  w l* vZ l  P fd ch m ie lw n : Czesław  Próchn ic-
pogetow ie rauunL.iwa i.„u „-.„ Y  1 H enryk  Mu^iąla Z trudem

prz-myt* kosz* 
męakiej z Wie*

w  różo-

Przeciw sankcion* I Abisynii
m u s : ^  w a l c z y ć  W ł o s i

RZYM , 26, 12. ( P A T ) .  —  W

rachitycznych

CZWUI    # . IWi A
wych fartuszka^ . —- w ie  ie m e (Qi0,raai e d‘Ita lia “  z  24 grudnia 
bicskle oczy patrza jak  urzeczoi v j rg iniQ Gayda w ystąp ił z artyku-
w  choinkę przystro. oną • em w stępr ym p< t..: „św ia tła  w

kami.  ̂ zam ieszaniu". Publicysta  p rzeciw
Jakieś starsze małżens wo wjr- gtow ja j jasność stauowi-

b iera sobie właśnie dziecko n ^ zamieszaniu, któ- 
wychowanie. Zaglądają  ‘ re panuje z  d ru g ie j strony A lp .

6-twom w  z ó i n'°ł n a j. l  W łochy muszą obecnie w alczyć
ki, wyszukują K j,reec,w  groźb ie ablsyńskiej i prze
ładn iejsze i ni jzdrow* ^ c jw  Bankcjom. Gdy ustalono tekst
w yb iera  się psiaka. -  • ^  propozycyj paryskich, postano-

byio  kłopotu... * ^  wio.no nic nie podawać do publicz
nej wiadomości. 0  g o c i. 2 -ej w 
nocy Lava la  obudzono przez te le­
fon  i zawiadom iono, żo zaufani 
Edena podali in form ację o propo- 
7 cjach do prasy. Obalenie pro­
jektu w  ten sposób Dowiodło się, 
tem bardziej, Że w  łonie gabinetu 
angielsk iego propozycje zn „la z ły  
wybitnych przeciwnków.

Już 12 grudnia min. Eden po­
w iedzia ł w Genewie, it propozy­
c je  „n ie  są ani ostateczne ani nie 
tyka lne". P ro jek t zofetał storpe­
dowany przoiz jedna ze stron, któ 
ra go sama stworzyła. Przem ó­
w ien ie  M ussolin iego (w  Pon- 
ty n ji )  zostało wygłoszone ju ż  P° 
dym isji H oare ‘a. Dalszym  dowo­
dem obalenia projektu przez T,on- 
dyn sa rozm owy angielsk ie w 
spraw ie ewentualnej współpracy 
wojskow ej państw  sankejoni- 
stycznych oraz nom inacja Edena

n.ej m e 
na chudych, 
kach i o krostow atej buci ciągm ę 
mnie za rękaw. —  O ! toń ! toń-
  PPw tarza żarliw ie , wpatru jąc
się 7 zachwytem  w  tandetną za­
bawkę z czerw onej flaneli.

N"estety, n ie mam czasu za­
chwycać się koniem, to  w łaśnie 
pa oddziale Sw. W incentego gdzie 
się dzieci najstarsze (a ż  4-1 n ie) 
zapow iedzia i swa w izytę  Sw. M i-

leołai*1. . t  , i
Choinka jest wspaniała, obok 

n iej w  Żłobku spoczywa m alj ran  
Jezus. N a  podłodze siedzą cr 
p l.w ie  żywe „an io fk i". Jak s,? * 
kazuje, biedne aniołki nie m ..-< 
się same ruuzyć, bo maj? l,ez' Al 
dnę nóżki po Heine M ^dm 1'.. 
te raz buzie są u^miachnJę ( 1 _
n io lk i"  dumne są okropnie J  • 
>vch, różowych f błęk,+nyc 
ślinowych sukienek, zo ,sW. 
cych ona sek Hj włosach i 
dełek zrobionych z lign in )

D a r  o rg a n iza c ji
d l a  K o l e g i u m  P ^ - e g o

O R C H A R D  LA1vE, 26- 12. ( ł -  
A . P . ) S towarzyszen ie amery 
kańskie edukacyjne o fia row a>; 
dla Kolegju tn  Polsk jegg w Dotron 

bardzo ładną kolekcję m inerałów 
ze Stanów Zjednoczonych I z K a ­
nady. Jednym z na jp iękn ie jszym  
okotcow w  tej kolekcji je s t  t. zw. 
Fo an-gtylsku „P itc lib len d e", z 
którego wydobywa się rad.

A t do ostatnich czaaów naj- 
W !»ks«ym  doatawcą tego minera- 
łu hyłc Kongo belgijskie, obeemo 
jednaką najwięcej go dostarczają 
StaT y Zjednoczone, które m#i4 F° 
b«rd ze  dużo w Colorado i Utah.

D yrektor laboratorj um che- 
micLitógo w K olegjum  Pokk łem

mevwez ogromniu zadowolony jest 
In iek c ji m inerałów, jak ie  ś w » -

L  otroyma.1. M aray on teraz tył- 
S  T tc m . b j W jakiś spo#ób o- 
frJmać dla Ko-legjum Polskiego 
i. iL c i e  n.ineralów, znajdują- 

się u nas w  Prósco.

Cy7e z^ « du na t0* iC Kolt:gjum 
n i kie w  Orcnard toakc je s t ja*
F nastem wyżezom kolegjam
dy u-ch Stanach Zjednoczonych
w , . 7t * łd  się w niem młodzież

i e . Cały»h  Stanów Zjedno-
l"01 h należałoby te marzenia
czenycm jyiilinkiew icza jak-
, r ro tcsora 1 -
kS'. ad-ei zrealizować
najPr5d

na sizefa min. Epraw zagran icz­
nych. In ic ja tyw a  bryty jska  co do 
w spółpracy w o jskow ej w yszfa  5 
Londynu 8 października i grała 
z„ podstawę dalszy rozw ój ostrej 
akcji w rog ie j p rzec iw  Wiochom,

Co się tyczy  Edena, to V irg i- 
nio Gayda, podkreślając, że nie 
chce w yrażać żadnej op in ji, za­
znacza, że przysp ieszył on po­
grzeb projektu, dym isję IIoare 'a  
i c ieszy się specja lną sym palją 
kól antjiw łoskich i antyfj.Tzystow  
skich.

W brew  tv, icrdzenionr Pondynu, 
spór toczy się nie m iędzy W iocha­
mi, a L igą  Narodów , lecz W łocha­
mi" i W. B rytan ją. A n g lja  p ie rw ­
sza zaoponowała i od n ie j wyszła 
też n ieprzyjazna in ic ja tyw a. Nad 
wszystkiem  panuje zamieszanie.

Am basador sowiecki w Paryżu , 
Patiom kin, (wbrew on in ji tu rec­
kiego m in istra 6pr. zagr., potępił 
gw ałtow n ie projekt paryski, po­
nownie rozpoczął się atak e le­
mentów m ięćzynarodow ycn  prze­
ciw  praw a W ioch  do kolon ij. Sa- 
bohażyści europejscy podnoszą 
giowę.

Półu rzędow y „Journal de Mo- 
ccou" potępia im perjaHzm  bry­
tyjski i nie in teresował *ię  pro­
blemem abisyńskim . Teraz zaś 
rozpoczyna się ag itac ję  przeciw  
W łochom  i faazyzm ow i w  obrażłi- 
wych naganach. Dowodziłoby to, 
ża trzecia  m iędzynarodówka l i ­
czy na bliską katastro fę  europej 
ską, spowodowaną prze* sankcja. 
Europa tonie w  chaosie, w  któ­
rym  w yraźn ie zarysowują się je ­
dynie dążenia destrukcyjne.

dzenie w sprawie 
tewnej garderoby 
dnia.

Z nslug tej firmy, która ma naj* 
Dogatszą klijentelę w świeeie, korzy­
stało w Polsce b. wiele osób ze sfer 
zamożnych.

Zamówione ubrania, palta i t. p. 
zostały drogą nielegalną dostarczone 
klijentom z pominięciem opłat cel­
nych.

£ w l ę t z  u  z y d e w ł
A W A N T U R Y  W  SYNAGODZE NA  

PRAD ZE  
W  synagodze na Pradze odbyto się 

walne zebranie członków, na którem 
mia! być obrany nowy Komitet. \Vy« 
sunlęto 9-ciu kandyatów.

Zaciekła walka toczyła się młęjlzy 
dwomu „obozami", „hallerczyków*, 
którzy popiordi kandydaturę Lipył 
Hallera i „zuzistów" zwolenników 
Izraela Zuzu. "

Ponieważ oba obozy stały twarda 
na swych stanowiskach, posiedzenie 
ze względu na późną porę zostało od 
łożone na później,

POJEDYNEK POM IĘDZY 
W YTW O R N YM I IZ R A E L ITA M I 

W  żydowskim światku wiele *ię 
mówi o skandalu wynikłym między 
cl oma działaczami żydowukiemi.

W  W'arszawie bawi obecnie przy* 
Przy ul. I^sznc 81 z U tb ia  młoda były z Paryża, pan Wr„  j«sden a przy-

by odebrać dziewczyna. Okazało się jest 10 let- wódców żydowskiej organizacji przy
— ,   jg lę  Stani- Irena Sangoszewako, nigdzit nie ^sposobienia wojskowego. W 'cza f.it

S zczygielsk i. (Społeczna meldowana, W'ezwaj»y lekarz stwier-1 referatu p. W . użył slón oDelż-iwjch
Dp^npyu ł rtwt/uw,’  a . _ . • I _ . •» _ i_____  zt _________

(ligi dla nauczycieli
n i e  p s s l a d a j ą c y c h  

k w a l i f i k e c y ]  z a w c d o w y c h
M in isterstw o Ośw iaty zdecy­

dowało przyznać tymczasowe ulgi 
przy sprawdzaniu kw a lifikacy j 
nauczycieli, instruktorów  szkół 
zawodowych. Nauczycielom , któ­
rzy pracowali w  szkołach w  dniu 
26.10.1S32 roku. a nie posiada­
jących kw a lifik acy j zawodowych, 
zezwala się na nauczanie do cza­
su wprow adzen ia do szkół zawo­
dowych zasad nowej organ izac ji 
szkoluictw a.

pogotow ie ratunkowe, lub straż w A  irudem  ° -
ogniową. Były to „  ™  Podchm ielonych uspokojo-

bójki Uliczne- pożary i t T t S  ąw iąt p o lic ja  złożyła
pogotow ie, po lic ja  j straż A  W‘ z y t - w  ^teSZKanró Ignac -go 
«  pe łn iły  w  S  S S  T k j a .  I P W j r * .  6 )  j t o .

dyżurując zurówuo w  S L  S Ł  ' f * t “ - ! I ar l t dj i  
Mjrty, jak  i w  dniach św ia t 7 “  ^  Tkacza o^&*,zono w
go Narodzeń,a. N orm alne p o „ ; »-" arcaZCie* narz^ ł l ł  skonfiskowa-

W  czasie dni św ią tew n ych  wr- f 8 ° f niową ’‘ n t rw’e '
szło k ilkadziesiąt różnego r o d z a j  n jow ala  ‘ ^ . b i e g ł a  a pomocą o- 
wypadków, których ogólna liczba ®lem d: ’cs ię c ’ u M k u  wypadkom, 
wynosi stosunkowo n iew iele gdyś P " ? bŁe?r t fT o w z n y c h  św ią t wy- 
na przeszło 1.209.000 mwezkań- ?  T *  ®rokojnioj> n iż ŚW)’?'
ców za ledw ie dc n iecałej setki w y *' “ J S t ^ A M  « y v i «  
padków w zyw ano po lic ję  lub po i* , SYN A
gotowue. | Zime'dowała w 23 komisai:acie

>7 4 »r »/ - 'iT v  c*, „Zabi.nm ij-na proszę mnie aresz-
- i MAI J I  sAMOBÓJ ZE... łować!" a tym okrzykiem opadła do

W m ieszkania teściow ej, Jani- ^  komisarjatu Florcntyna Bystra, 
ny Kom tratow iczowej (T a rgow a  (Pruszkowską 6).
S2 ) ,  w czasie uroczystości świą- ''kazało się, Iż rozgoryczona ciągłe 
tecznyeh w yszed f do drugiego pd mi awanturami syna Władysława I- 
koju i poatrzelił suę w  g łow ę z rc- gnaccgo, domagającego się pienię- 
wolw eru  —  Roman Fe lle r. F e lle - d iy "a  wódkę, zdenerwowana ko­
ra w  sranie groźnym  przew iezie- bielą port ais siekierę, gdy syn spał 
no do szp ita la  P rzem iem en ia  P a r  * zadała mu dwa silne cioej w głow ę, 

skiego. Powodem  trag icznego  k ro-j w  “ tanie ciężkim Władysław By­
ku Dyty n :eporozum ien ia z żoną, stry  sostsi przewieziony ao szpitala.
:tóra przed  kilku dnurmi opuściła Sprawczynię zbrodni aresztowano, 
m ie s za n ie  męża i Łamicszkaia u i Z GŁODU I Z IM N A
sw ej matki.

N a  stacji „M o s t"  
sobie życie, połicnął ig łę  
sław

17). Desperata przew ieziono do dzii zasłabnięcie z głodu i z>mna. 
szp ita la  Przem ien ien ia  Pańsk iego.) Nieszczęśliwa prosiła lekarza, by 

W  podobnych okolicznościach j J4 umieszczono w szpitalu. Jesf bez 
I pe łn iły  zamach sam obójczy, pracy i bez dachu. Po udzieleniu pc- 
 ̂ mda Kobylińska (Braeska 4) , *  mocy pozostawiono ją na miejscu.
Wanda S. cowslra (E lek tora lna  D E N A TU R A T  W  C7ASIE  ŚW IĄT
* ) ;  Anna Grabowska (D z ika  J ) ; l  Przy ul. Bugaj 13 targnęli się na
vr n.!S o " a H o jrk  (N ;s'ka 53) ; życie: Wacław Cichocki i żona jego ! wizytówki z wyznaczeniem
3 ir ja  bzpa k (.R im bertów , Eosn Katarzyna Cichorka. Oboje w zamia-j pojedynku.
-ow-ig. lego 3 3 ), S ic fa n ja  K rze- rze samobójczym otruli się denatura ( Jednak pan W. nie ndzielił żadnej

k* - k ‘ ( ć  ?  M acław  Got- tem. odpow iedzi. Wobec tego sekundanci
V  (bolec 4 1 );  Jan Ićręc ik ' Dtsreiatom udzielił pomocy Ie- skierowali list do Komendanta Org?
* uwy w ia t 1 ) ,  M oszek Rubin- ka.z Pogotoł.ia. * nizacji przysposobienia wojskowego

lP . '  f® ’ S tefan ja  M ’ - IMERt, óZY  W YPAD E K  W  OGRO- pana li. czyniąc go odpowiedzialnym
J  t 12) 1 Wanda! nZIE SASKIM  1 zs to, że jeżeli p. W. nie staw. się 1 ,

, . U,C r ^ " v 3zyst- Pierwszy nieszczęśliwy wypadek, wieczora, ogłoszą go, jako człowieka
kim d u p o  ratom uaziicliło pom ocy wydarzył się na uliczce „bez nazwy* 
pugotorr JO ratunkowe, przewożąc prsocinające, Ogród Sask 
do s- “ tali, m ających calodzien-1, Frzez jadący z nadmierna szyb- 
ne j  żury w  czasie ub iegłych  kością samochód przejechany został 

l i i '* 1 Kek Kleinleder (Nowolipki 22). Le
BÓ JK I U L IC Z N E  ł karz stwierdził u niego rany tluczo-

W e wsi B liznę w yn ik ła  krw aw a " *  * ! ° ,ry' Pc ud*id e r i«  nomocy, prze 
bójka na zabaw ie św ią teczr >j. ^ rT  ! na

pod adresem p. M. —  członka orga­
nizacji sjonhtycznej, który poczuł się 
temi określeniami aotkrlęty.

Obrażony pan M. skierował do p. 
W. dwóch sekundantó”  adw. D. F. i 
adw. J. H. Ponieważ sekundanci i»m 
za3tali pana W . w domu, zostawili

terminu

Bójka zakończyła się tragiczn ie , 
gdyż po lcilKii godzinach zrn an , 
M ieczysław  Przygoda. Ciężko ran­
nych, A n ton iego Świątka, Jana 
D zia łdow sk iego i Tadeusza K o - ' 
aińskiego przew ieziono do szpita 
la. Pod zarzutem współudziału w I 
k rw aw ej bójce polic ja  a rę s z to w v  j 
ła M arjana Jableckiego i Jana 
Beradę.

K rw aw e bójki w yn ik ły również 
w m ieszkaniu P io tra  Skrzypkow- 
skiego (Z aw iszy  16), Stanisława 
Kalinow skiego (Czerniakowska 
68 ) ,  W ładysław a M iszczaka (Lu « 
belak 10 ) ,  S tefana Kukiel.a 
(W spólna S9), Józe fa  Bernatlei 
(O grodow a 47 ), S tan,sława Ba­
dowskiego (Łucka 14), W aeław a 
A leksińsk iego (Trebacica 10) i 
W incentego Ku leszy (Podcnorą- 
żych 1 ). W e  w szystk ich  wj-pau- 
kach pom ocy wezwano pogotow ia  
w  których lekarze po naiozcniu 
opatrunków, p rzew ieź li ofiai-y do 
szp ita li. P o lic ja  spisała protokół, 
kt óry  po św iętach odesłany bedzie 
do starostwa.

IN N E  W Y P A D K I 1 Z D A R Z E N IA

W  Otwocku kilka żydowskich 
sklepów zostało zniszczonych 
Pi Ził. nie w ykrytych  sprawców  
W ielką ilość siarkowodoru rzuco- 
io do sklepu ' Nocena Renomy 

■^Warszawska łó j ,

IA P R Z E M Y T N IC IA  W Y K R Y  
T A  W  CZASIE ŚW IĄT 

Straż Craniczna prowadzi docho-

nlezdolnego do obrony honoru 1 czci 
według przepisów 1 ode.au honoro­
wego.

W Y B IT E  SZYBY 

Kamieninmi rozbito szybę wysta­
wową w skleDie z ubraniami przy ul. 
Święiokriyskiej Samuela Pobinstei- 

Sprawcę wybicia załrzymi na 
Jest to Zygmunt Paderewski, czło­
nek seker „młodych" Stron, Nar. O  
sadzqno go w areszcie.

Fożary w ciąry ubiegłych
c f n i  r w l ą t

W  czasie świąt straż pożarna wzy 
w*ną b>ta do jeoenastu wypadków 
przyezem jeden z alarmów a wybu­
cha jakoby groźnego pożaru przj ul. 
W olność U  okazał sio fatezywy.

Przy ul, Olesińskiej 10  w miesaka- 
ńiu Perkowskiej nastąpił wybuch p#. 
&ty wskutek nieostrożnego rozgrz?, 
wania. Pogotowie 3 go oddziału q- 
gień *lokalizow»lo.

Groźny pożar wybuchł przy uł. Ząb 
kowakirj 20. w domu Dwojry Piń. 
skierowej. Ogień ukazał się na fa ­
cjatce i parterze, przyezem w mie­
szkaniach Jana Pstrąga, Perli En- 
giej i Chawy Trojman paliły gję. 
ącianka, podłoga i sufit. Mieszkania 
tfc zostały doszczętnie zniszczone. Po 
żar powstał wskutel wadliwego usta 
wienia piecyKa.

Przy ul Solec 7 (w  domy Adama 
Uotszyldn) paliła się klatka schodo­
wa I-go piętra wskutek wadliwego 
wpuszczenia cełki w przewodzie ko-

e-h czynne były pogotowia oddzia* 
łów; UF go j I-go.

Pożar od choinki, wskutek czego 
zajęły się firanki i meble, powstał na 
Żolil orzu (Ustronie 2 , dom Warsz. 
Spółki mieszk )  w  młeązk. J. Bortnsr- 
-k ego Równie- od zapalonej choin- 
ii, wybuchł pożar w mieszkaiiiu M 
Stęgiewskiej, która w czasie gasze­
nia ogn.a doznała poparzenia prawej 
reki.

Pożer w czasie kąpieli wybuchł w 
mieszkaniu M. Kwiatkowskiej (K ru­
cza 48).

V pastom mieszkaniu na 5 -tem 
P -itrze przy ul. Wileńskiej 5 w do­
mu Lipsztadta ualil s»ę sufit. Pożar 
■ybuchł wskutek niezebezpieczenia 

szczelin w przewodzie kominowym i 
Wadliwego wpuszczenia belek. Z tego 
równiej powodu powstał ogień w do­
mu P( owej Kurji Biskupiej przy ul. 
Długiej 15, oraz w domu sukc. D. Sso

wybuchł pożar przy ui. Yrołyńskiej 14 
w domu Estery Kirszcnowej, gdzie
paliły się sad*.e. \) oou tych wynad-

\Ve wszystkich wypadkach wzywa­
no straż ogniową, L óra pożary sio * 
kalizowata,


